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lUlnowaso zdobyczo łacbnlkl wojeano): Miotacz płomieni przy pracy na zachodnim froncie. (Rot Bnfa)

z „trzynastaków“ , choć po raz pierwszy dopiero 
niedawno spotkał się z karabinem, to urodzony żoł­
nierz, a śmiało rzec można, że, co drugi, to 
prawdziwy bohater. Znaną jest powszechnie rycer­
ska fantazya Krakowiaków, ich humor i swoboda, 
oraz pogarda śmierci, z jaką idą zawsze na wroga.

Stawiają ich też powszechnie za wzór innym 
i me szczędzą zewnętrznych oznak uznania pod 
postacią medali waleczności, które zdobią piersi bar­
dzo wielu z pośród „krakowskich dzieciu.

Illustracya, zamieszczona w niniejszym numerze, 
przedstawia ozdobienie medalami waleczności sze­
regu żołnierzy trzynastego pułku, którzy odznaczyli 
się w czasie ostatnich walk na wschodnim froncie.

Z pod Czarnohory.
Mała mieścina podgórska, Delatyn, znana dobrze 

kuracyuszom z Jaremcza i turystom, zwiedzającym 
urocze pasmo Czarnohory, ucierpiała też wiele w cza­
sie inwazyi rosyjskie1' I  tu, jak i gdzieindziej, gdzre 
bawili ci nieproszeni goście, zostały po nich na din 
gie lata smutne pamiątki „oswobódzicielskiej" dzia 
lalności. Kupy gruzów i zgliszcza świadczą dziś 
jeszcze o ich gospodarce, a :zne groby poległych 
przez dłrgie lata przywodzić b;dą na pam ć te 
straszne chwile, jnkie tutejsza ludność przeżyła.

Szkody, wyrządzona p -zez wojnę tak w budyń 
kach rządowych (Delatyn posiada obfite zr dła 
słone, warzelnię soli i łazienki solankowe wcale po 
europejsku urządzone), jak i prywatnych są bardzo

Z pod Czarno nor- Kościół rzymsko-katolicki w Delatynie 
nie nszkodzonv wcale w czasie inwazyi rosyi hiej.

wem, Kołomyją, Czerniowcami i Lwowem rokowały 
miasta rychły rozrost i rozwój, zwłaszcza, że po­
wietrze tu nie ustępujące w niczem aręmczańskiemu, 
nawet łagodniejsze, okolica prześliczna, a ponadto 
źródła solankowe mają bardzo wysoką wartość lecz­
niczą i już przed wojną ściągały tr at wielu kurc- 
cyuszy, zwłaszcza zwolenników spokoju i swobody, 
której trudno szukać w ożywionem w czasie se­
zonu sąs-edniem J  aremczu.

Miejmy jednak nadzieję, że po ukończeniu wojny 
złe się naprawi, a Delatyn rozwinie się, jak na to 
zasługuje.

Z frontów bojowych.
Gdy państwa koalicyi zapowiadają nową jene­

rale:} ofenzywę na wszystkich frontach — wojaka 
niemieckie tymczasem odniosły nowy sukces, który 
ma niewątpliwie doniosłe znaczenie dla przebiegu 
działań wojennych na froncie północno-wschodnim. 
Zajęcie wyspy Ozylii i Dago otwiera bowiem nowy

znaczno, powoli przecież wraca tu życie na nor­
malne tory, choć wiele jeszcze czasu upłynie mci 
wszystko znajdzie się w tym stanie, w jakim było 
przed wojną.

Położenie Delatyna przy linii kole jo woj, fiodą 
ce] do Węgier, wygodne połączenia z Stanisławo

bojowyoh: (Woj kwat pras)
Orczy ko iciov w Ranziano, zburzonego przez nieprzyjacielskie granity.

8 frontów
Kapelan wojskowy wśród ciężko rannycn Żołnierzy i włoskim froncie.


